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A C C E S S O R I U M
Bo mhykma 'ohnowy, ktbrą ̂  W. Karnklta Podkomorzyna 

Mińjka pod Tpymyślonym pozoremTfakoby wchodieńia 
HP fpraovę Vice-Marfzałka Ttyb: Głt: iF. X. 
L in : ku zaftamwmmi jjprawy icybe podaic»aktć~ 
rey Jfp,  KMtowJki Chorąży Mowogrodzki Kawa
ler Orderu Łwa JJofê rp Opickan ttnienkm W~W. 
(ialiń^ich Wiorą̂ ycoTp brfzańjkkl) ferjizmałoktnwb 
broni y Mchyknia -ząda.

W  ten czas o1)mt)wą ieft gotlzlwą, y  'ziiàyduie mîeyfce u Są3u, k»%dy De
putat rzeczyw iście , y aktualnie znayduie.fię W fprawie, ze 
ma fprawiedliwe pobudki, kiedy aktuaime intercíTuie Deputiita> kie
dy przez iakifcolwiek ilopień do iedności iprawy w iąźe,y  w  ty m złą -  
'czeniu przychodzi na TrybunaL 

L e c z  w  teniczas obmowa left wyftępkiem y  nie zaraljia dla íiebie żadme- 
go względu, daleką left od ^kceptacyi y  uwagi na Sądzie^ kiedy o- 
na narzuca tylko, a záwodnie, ;y wmawia bytjaość Deputata w4jpra- 
wie, a przeciw iftocie^

T aka y  w  tym  rodzaiu obmowa W - Karnickiey, 'nattiirą îpirawy y  źadnyiii 
pretextem do przyięcia iey nie daie perfwazyi.

Bowiem JW». Vice-Marfzatek od fptaw y Karnickiey y  Galińikich tvido- 
cznie uAronny y  daleki; Kiedy Trybunał tey prawdy dośwradczi^ 
ze on ni Aktor, ni Sukceffor, ni EWiktor; zgoła ¿adnego związku 
y  wchodu nie ma,

Nie doly¿ na tym, i e  Trybunał f ly fz y to n  obmowy, y  chęć iedney ftro- 
n y  udaiącey, ze Députât niby ^nayduie ir« ’3»’ fprawie. Nie dolyć zâ- 
ifte; t o  b y  W ten îîzas j)tzfemyfl ,y üdanie ofaukiwały prawo, y  w y 
wracały zamiar Prawodawczy^

N aw et y  w ten czas nie dofyćby było fanlego pożorft sobrtio'Wy». Cho»- 
ciażby daymy to y  fafti Deputat przyimował y Zgadzał (ię na dbmowę* 
Bo w  takim razie odnofiłaby krzywda do ftrony, Îpra'wç ińa ftol« 
maiącey y  o  niewfigkaniu D epïiïa^ w  fpłaWę dowodząccy^

N ie  ’probuię więc z iakiego üopnra wchodzićby miał Vice-lVlarfzałek dd 
fprawy-Jeśliś on Aktor? albo Sukceffor, jeśliś on kupił?albo przedat 
Dobra? jeśliś on iakieykolwifek winien odpowiedzi w  fprawie ? dla 
czego? y  ziakich pobudek? ^icźyiA zgoła «ie konwinkuią y  nie do* 
wodzą. »

W ięc  obmowa left aktiialnym płodeiw 'ptzćmyttti^ ^ t izytie  leÿ  do [tegd 
zmierza konceptu, aby zefwać fprawę wołaiąc źe niby Deputata fpra» 
wa, a choć on od terażnieyfzey fprawy wcale daleki^ y  te ż  fprawa 
z  nim związku niíe mii.

N ie  dofyć na tym, aby Trybüiiâï ftüïîliaï poWieiićlioWhdlci, źe Kâmicka 
miała kiedyś Vice Marizałkiem w Trybunale fptawę, tamże iąlkoń- 
c z y  wFzy, udaie teraz przed Trybunałem, (iakby iefzcce iey końca 
iiie było, lub Sądu potrzeba byłow Rzuciła Podkomorzyna dàwniey 
cień, iakoby teraźniey Czyj V ic e -Marrzałek> b y ł radą y  pomocą do ob
jęcia Staiek W - Galinïkiey Chorązyney<.

W  tym zapędzie y w takich zamiarach udała fi§ Tfrybunał 1779.
a gdyby pozorniey z  Sądu Ziem: Miń: wyłamać iię, pozwała przed 
Trybunał teraźnieyfz«go Vice-Marfżałka y  Prófzyńikiego Sędziów  
Ziem ; Miń: łączyła z  neimiaktoirat y  dw apunkta,do nich formowa
ła.

IWO. Skarżąc ib x  Officio Sądu Z '\^ : to ięft, o łącz/enie aktoratu Chorąźy- 
ney do aktoratu Jafińikiey ex motivo y ó przyięcie fprawy expul-
iyiney.

aáo. T y c h ż e  Sędziów  J W * . Vice-MarFzalka y  PrófzyAfltjego* tiazyw aî^  
ich doradźcami, w lzakźe Trybunały nie znayduiąc w nich e x  Oificid 
winy ^iiwainia ich.
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s im a  Dekretu Trylnmljkuga: co fif zał sciczga do l^ ^ .-^ P P .~  ProfziM/ktego, 
u Ifołodkowicza Sfdzww Ziem: Mmjkich; ponteWaz jpodho Ko jłytućyn^j^,. 
7?« wzniienmi W  W- Sędziowie o zadne^x Ojffido wykroczmie nie zojlali 
przekonmi. Przeto My Sąd Trybh G it /F. X  Łitt: W IV. Profzynjkie- 
go y Wołoókowicza S/dziow Ziem: Mini in or4ine Urzędu ich S^dzioujkie- 
&o wolnemi na zawfze czyniemy. •

W ię c ia k b  SędiŁiow Zi^m; jPodkomorzyna daremnie mwokowała na Tt^y- 
bunał, tak Dekret na zawfze uwolnił ich.

G d y  l>ekretna zawfze uwolnił, wiec impreflye Podkomorzyneyisagro^* 
dził y  dał Iconiec. A  gdy teraz Podkomorzy na podaie obmowy, 
v i ę c  tak zuchwały |>oftęp€k jeft contra Decrecuni Trybunaiu, 

Niechay Trybunał nie pracuie nad tym, aby ro’zważał w czym  y b co za* 
rzucała abufum Urzędowi, to wfźyftko oijtąłDekre^.to wrzyiUtofkon- 
lcludował Dekret, więc pozwolić obmowy, ieft dozwplić poitepku
przeciw Ofekretowi..

C z y  prawdziv^yź zarzut ex  Officio, c z y  on tylko fairo fiipporiotluma^ 
czonyV iuż o tym  fprawy nie ma, bo na Dekrecie iuź ta kweitya 
zniknęła y  zarzutem być przeftąła. .

z Urzędu Sędźtwa więcey i’t S 
zoftaie in obiećto, bo przed nit  ̂ w Ziemilwie Mińikim fprawy Ga- 
lińikicłi z  Podkomorzyną potym nie było.

Moźeli b yć  godziwa obmowa pod pretextem rady albo pomocy; kiedy 
W Ziemilwie nawet Mińikim po Dekrecie Trybiinallkim fprawy nie 
"było, więc ani fprawy nie fądził, ani w niey dopomagać mógł.

Jeżeli p r e i e n f y a  taka godziwa, ieźeli to fprawę albo z Kola fuguie D e
p u t a t a ,  więc w każdym Trybunale y  przeciw każdemu Deputatowi 
luż-będzi« wolny wnęp, bo ilrona niechętna zawfze na obmowie fpra- 
w ę  zatrzyma: gdy powie y  obmowę poda, że ten, lub drugi Deputat

radzi lub dopomaga. . » • - i j  u i i
Możeli Trybunał tak niefzczeskwego dopuscic przykładu, aby tak okro* 

pny przemyli wyprowadzał z Swiątnicy Sądowey Vice-Mai-fzalka. 
lub całą fprawę zaftanowił  na obmowie pod tym  haiłem, że fię podo
bało zadać radę czyli  pomoc,  ̂ ,

W  dzifieyfzym  Trybunale P o d k o m o r z y n a  łkłada o b m o w ę  b i o r ą c  za pó- 
w o d  u p a t r z e n i e  d o  i e d i i e g o ,  a na d r u g i m  Trybunale p r z e c i w  infze- 
tnu D e p u t a t o w i  tę k w e fty ą n a r z u c a ć  b ę d z i e ,  z ł o ż y  o b m o w ę ,  pow,e,
źe rad ził, że Sąiiad, że Koligat, źe graniczy z Dobrami, a na oliatek 
powie , że radził, albo dopomagał,  ̂ ^

Takie w y n a l a z k i  y  powierzchowności jeśli podchlebiac będą Podkomo-
rzyney , to w każdym czafie obmowa pewna zaftanowienie fprawy 
z  Kadencyi na K a d e n c y ą  zawierać będzie od woli y  zapędu Pcdko- 
m orzyney , ieżeli dzifieyfzey nienaganić tentacyi 

W fz a k ź e  Opiekun y  małoletni nie przeczyliby obmowie, gdyby onalłu- 
fzne powody miała, lecz kiedy znaią, a cała powfzechność docieka 
te y  praw dy, że ona ieft (kładem przemy Iłu, y  chęcią zarwania fpra
w y ,  wiec powinnie mówią do uchylenia obmowy.

B o  n a w e t  Podkomorzyna in faćto z  Vice-Marfzałkiem fprawy dawniey 
nie miała, de faćlo lego nie ikarzyła, ani comphcitatem do fprawy 
Galińikich nie wmawiała. Dla czego zaftanowić fię nad petitami 
ża łoby Trybunallkiey przeciwko Sędziom wyniefioney.

O ¡kaifowani£ Dekretu Ziem: Miń: w Roku 1779. ^unii 22. dnia favorB
obzaiowaneyGalińĄiey z  formowanego, . , .  ̂ ,

Do zakazania, a zęby takowej fprawy w Sądztefwoim. gdzie fami obza-
towani zafiadaią fądzić niewazyiifi^» - n a .  1 r

otio Do pokarania penami za przefipjłwo^ F ig fjru  y z  pruncypalney fprawy
\ r o  a M b u s  hi^^gaięcmi i n h o c p u f o  uznama M w izycyt,

Cała treść y  cały z a m i a r  Podkomorzyney ściągały ftę w] ten czas ad offi- 
c iu m y  nawet e x  officio profiła Inkw izycyi. _ , . ...

Lecz D e k r e t  ułatwił te zarzuty, y iuż na potym cofać me pozwolił, 
tiedy ex officio uwolnił, więc razem kweftyą tę contra officmm <ka- 

rzoną zgafił. y wynifzczył.

§
Crfa V iedyna immaginacya Podkomorzyney, źe Remiffa in Caufa Jurig 

& fafti z Trybunału do Ziem: Wileń: uczyniona^
Ale Vice-Marfzałelc ad TaiEtum fię niełączy. bo Maątku Galińlkicłi, ani

Kar-

) ( V I | U . T 5 H ,  .
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tiiclciey filepofiada. D o fprawy Juris tiieiialezy, bo w  d xiiieyfziy  
fprawie.ruk'ceflyi', am tiab̂ T'cia nrema.

Z  Sędziami zapifana RemiiTa in fupp^fito> jeżeli left fpfawa in faĆto>‘aK 
bo in jnre; leijz kiedy źadney I'prawy nicma> fam Dekret bez Dela>̂  
tora fprawy nie narzuca.

Jell !Rieniiira? lecz teyze  R-emiffy iu^ w  naturze y  €xiftencyi mema, kie- 
dy ley Podkomorzyna w  Ziem: Wileń: odftąpiła> y  źe fprawy z  Sf*- 
dziami Zfem:Miń; niema, wyszekła 

J&kze tti roznmieć ? Podikomorzy na De'atorka nieprozekwowała, y  ha 
ów  czas źadney winy na Vice-Mairfzałka nieżarzucała, Vięc ńemif- 
fa Trybunalika nic ivieznac^y względem ofoby Vice-Marfzałka, b» 
przeciw nietnu Aktora y  Delatora niebyło, bo przeciw n-i êmul]prii* 
'Wa zgafzona W Ziem: Wileń: przez famą Karnickę.

Aictoro>^ie zyikuią Dekreta, a -bez A ktorow  niemoże być Dekret, bo-« 
"wiem Dekret nad Aktorem niema zwierzchności nim władać ? ate 
A k to r  nad Dekietem zawfze ma panowanie, wolno mu exeku<iyą 
IDekreru idarowad, k\^itewać> wolno też mu wfzyftkich w yro k o w  
odftąpić, y  fkaffować.

P oty  Dekret D ekretem , póki A ktor chce exekucyi iego, lecz kiedy A -  
ktior cofa iię od Dekretu , w ten czas razem wfzyftkie wyr<^i ni*- 
kną, y  każdego wolnym czynią od podległości Dekretom.

W iec kiedy Karnićka W"Ziem: Wileik na pierwfz.ym terminie odiląpiU 
procederu z Wołodkowiczem, negowała jedności : broniła łączenia 
aktoratu : w i ę c  dała poznać całey powszechności:, źe  Vice Marfza* 
łek od fprawy wolny.

K a  pierwfźym terminie zeznała Podkomorzyna» ze fprawy y  powodo'Vi  ̂
do niey nie ma z Yice-Marfzałkiem, więc dopuścić teraz takiego 

'uwierzenia> iżby ona ięfzcze  miała nie-fkończoną fpr^wę> byłobyj 
rozumieć przeciw wyrokom Statutu w Art: 25. y 75. Roz: 4. wyraźo* 
nym  , które tak mówią-: Ze nikt utrcuoney rzeczy na Sqdzie y prawii 
potym fzukni niemozê  „

W fzak końcem ew azyi źątlali Sędziowie Ziem fcy Mińfcy, to left; Vice- 
Marfzałek y  Prófzyńlki przyłączenia w Ziem: Wileń: iwoi«g'o akto* 
fatu, aby oczyścili fwoią niewinność^

L e c z  Kamicka fama ich uwolniła od napaści > kiedy broniła łączenia a*- 
ktoratu, y  rzekła: że niemam fprawy z Sędziam i, iakoż Ziem: 
Wileń: przyimuie zrzeczenie iię Karnickiey > nie łączy aktoratu na 
przeciw Podkomorzyney. A  na odłączenie ikłada te p r z y c z y n y ,  
iakie Podkomorzyna w kontrowerfyi fwoiey do Sądu Ziem: dykto* 
wała.

imo  ̂ Dla tego nie łączą aktoratu, że  Karnicka w  Grodzie Ofzmiań: V i '  
ce-Marfzałka, y  Prófzyńikiego o fpólne z WW/Galińlkiemi dopeł* 
nienie expulfyi nie iliarzyła. v >

Jeżeli w  Grodzie Ofzmiań: Vice-Marfzałka o expulfyą nie Ikarzyła, cotó«* 
piicitatem iemu nie wmawiała* w ię c a fa ć lo y  od fprawy w yłączy*  
łâ

ido. Z e  Podkomorzyna aktoratu prizeciwko onym nie wyniofla, więć 
kiedy aktoratu nie wynof], to famo znaczy , źe Remifly Trybunał* 
ikiey y  izarZutow odftępuie ■, kiedy fię do dowodu nie zabiera.

ł̂to. Słowa Dekretu tai Karnicka rzeczonych W  W. U otodkowicza ̂  y Pró-̂  
fzynjkiego iuferendo byó doradcami iak y przez iaiob^ do Trybm âłu wyniejion  ̂
tyttUowała, najłjpnie zas w tych obiekcyach niby abufum officii wyswiecaiq* 
cufch, ponieważ Trybunał wyrokiem fwoim ejłatecznit r&zfądzil.

Sama Karnicka m ów iła , że obiekcya doradzenia ad abufum officii ftofo* 
wana, ikończona na Sądzie Trybunallkim, a infzey kweftyi, oprócz 
rady do Vice-Marfzałka nie formowała» complicitatem nie zadawała, 
więc fprawy nie ma, > y  p rz y c z y n y ,  coby ftanowiło obmowę.

G d y nie czcza tylko obmowa wiarę Sądu ma zaymoWać>ale trzeba praw
dziw ych maxym y  prawdziwey , a nie zmy^loney fp r a w y , aby 
było  za czym  y  p rzy  czym  podać obmowę^ ’

^to, Słowti Dekretu', dalfze zaś pretenjye przez IV» Karnick t̂, ieJliby jakowe 
do tyćhze Sędziów, cz^to si uci,ynku  ̂ lub excaufa juris, anterius formo  ̂
wane były, u Sądu ninieyfzego nieokazane^

W ięc kiedy Karnicka ani in faSo, ani in'caufa jui îs pretenfyi fwoićh, je* 
żeli jakie dawniey do Sędziów Ziem: formowała, na Sądzie Ziem i 
Wileń: nie Ikładała, ani o bytności ich przeświadczała, owfzent
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rzeczą famą T?em¡íTy, y  fprawy za  KemilTą odiłąpifa.
6to, Dla* tego nie łączą aktoratu , źe Karnicka nie'lkarzy , źe aktoratu 

fwoiego ni^ w ynois źe żałoby Sędziów Ziem: w odwodzie idą
cych in pundis iuź Dekretem Trybunallkim decifis , fą wynieffone.

Jeżeli Podkomorzyna aktoratu fwoiego niewynofi, więc fprawy y  Dela- 
torftwa wyrzekła fíe..

Jeżeli nie Ikarzyla w Ziem: Wileń; 'wieę fama tiienaleźnie Vice-Marfzat- 
ka d o  fprawy między nią, ataalińikiemi będącey -wygnała Vice-Mar- 
fzałka.

C z y  więc źe Dekret Ziem: Wileń: odwod Vice-Marfzalka nazyw a, źe  
ju ż  ieiŁ rozfądzony Dekretem Trybunallkim. T o ć  kiedy (prawa z  
Vice-Marfzalkiem w  Trybunale rozfądzona, juź więc nie ma teraz 
do znowienia iey żadnego punktu , y  jźadney w olności, a ktoby 
inaczey rozumiał., myśliłby źe ivolno ^nadawać fprawe przeciw De
kretowi Trybunallkremu,

C z y  to  rozumieá, źe Karnicka w  Sądzie ^Zmm; ‘tak tmówiąc y  ta k  bro
niąc łączenia aktoratuV, wj^zekla.^'g ■procederu z Vice-Marfzałk’em, 
więc pod żadnym haflem JUŹ nie przychodzi teraz tak definio- 
wać|, aby Podkomorzyna iefzcze miała iakikolwiek punkt fprawy, 
kiedy in genere całey pretenfyi oditąpiła y  w yzuła  iię. Daiekoż 
barziev aby -on mógł do tey fprawy należeć, od którego fama Pod
kom orzy rra w yląc żyła.

D o takiegoż więc 'zamętu ma ‘przychodzić TprawiedHwość ? iż kiedy 
chce Karnicka, to wten czas ma mieć V ia re , iż w pływ a Vice-Mar- 
fzałek w fprawę , kiedy niechce, to  'w^en 'czas go w yznać, źe do 
fprawy nienaleźy^

Chyba więc godzi fię każdego pofądzać myśli Deputata, jak ?on rozu
mie, jaką ma deterniinacyą, komu lepiey y  b łiźey  życ z y ?

W ięc  fama ‘nawet m yśl niewinna , fama opinia, lub obojętność Deputa
ta , fiałaby fię ofiarą cenfury y  obm o w y, albo nieiaką dałaby przj'» 
czynę do łączenia fpraw y, aby uniknąć Sądu, y  zerwać proceder.

Do każdego więc z Deputatów niechętna-, lub obfolutna ftrona może 
w ym yślić  obiekcya, na iednego powie, źe radzi, drugi, że pcrma¿iív 
trzeci, że krewny f  w i ę c  w}| ten cziis tylko  może mfeć fp-rawę w  
Trybunale, kiedy ftrona przeciwna żąda ? y  kiedy íaíkawie bez 
tych zarzutów do'Sądu przyiląpi, y  niepoda obmowy.

Jeżeliby z takí'ch powodow godziło fię podąć obmowę, y  przeftać'na tyn’  ̂
źe  ten lub drugi podał obmowę, a niewziierać w  kognicyą iey , je
żeli flufzna,, lub nieiłufzna? C ó ż  zabeśpieczeńftwo całego T rybu
nału, w ię c-ca ły  Ttybunał powinien czućv y  tęfknić nad taką zdi*ór 
żnością-

Z a ś  ieft to nadaremne ludz^enlć Sądu, m ówić, źe  fprawa z  Vice Mar- 
fzałkiem nie ikończona, y  źe  po odłączeniu aktoratu w Ziem: \yi* 
leńikim prożba o odeiłanie na Trybunał zoftawiła niby kwenyą.

L e c z  kiedy Sąd Z ie m :n a  rezolircyą fori zamilczał, ow izem fię  w y rzek ł 
fprawy, raz dla tego^ źe nielączył, di*ugi raz, dla tego, źe gdy 
Sędziowie pytali fię forum> ten głos uchylony.

W ięc  tak Ikończona fprawa wyrokiem Sądu Ziem: iż ona ani w  Ziem: 
ani w  Trybunale forumnifima, ^ barziey * że nawet do Galińikich 
fprawy nienaleźy.

Bowiem o niełąCzenie aktoratu Sędziów, Karnicka^ ani Sędziowie nie 
appellowali, więc iako nie appellowana fprawa w Trybunale forum 
niema.

N i fądzona, ni appellowana z  Vice-Marfzałkiem fprawa, jako w  Trybu- 
nalem ieyfca nie ma ,̂. tak obmowa ieft prawdziwym dziełem tenta- 
cyi.

B o  iako fprawa była e x  Officio,tak ikończona Dekretem, wi^3 o ż y w ia j  
one dopufzczaiąc obm owy, byłoby contra Decretum, ych ybaby tak 
k rzy w o  myślić, że  choć jDekret z  zarzutów Karnickiey uwclm!", 
iednak nie uwolnił.

Zaftanowić fprawę Galińikich y  przyftofować do obmowy. W ięc było
by cofnąć odcięcie fprawy z  Vice Marfzałkiem pras inllantia famey- 
ze Karnickiey nalląpione: a cofnąć bez fprawy, bez Sądu. y  bezap- 

, pellacyi, A  taki uieflychany przykład u czyniw fzy , więcby naftę- 
powało, że w  fwoim czafie znow u Trybunał zaftanowi fprawę Ga
lińikich do poty, aż Karnicka pierwiey z  Sędziami Ziem: Ikończy 
rozprawę w  Ziemftwie.^ Ona
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Ona naprzykład w  Ziem: z  Sędziami nigdy fprawy kończyć nie będzie, 
wtęcby razem fprawa Galińikich małoletnich nigdy fprawiedliwości 
y  końca mieć nie mogła.

Ani manifeft imieniem Sędziów, o niezłączenie A ktoratow  zanieHony, 
znaczy  iedność fprawy, bo manifeil fprawy nie ftanowi,y Vice-V!ar- 
fzałek manifeftu nie popiera, gdy fię nie łączy y  aktu cnego odiląpit 
liftem do Plenipotenta pifanym.

A  zatym  nadaremne zarzuty, y  extra materiam dzifieyfzego przypadku: 
ze Sędzia Trybunalfki niepowinien fqdzié ¡prawy fwoiey włajhey, zony, dzie
ci fu, oicK etiam in minorennitate &  tutella fua b̂ dî cych na Trybunale, na 
którym fnm zafiadn, &c.

W ięc fprawa dzifieyfza nie ma być na obmowie zatrzymana, bo to G a
lińikich fprawa, a Vice-Marfzałek nie ma włafney fprawy, nie wcho
dzi do niey żadnym ftopniem, ani wsględem zony, ani względem 
fukceflyi, ani względem dzieci, lub opieki.

W ięc kiedy Deputat z tych rodzaiow fprawy naymnieyfzey konnexyi,y ' 
należenia fwoiego nie doprowadza,przetoTrybunał napaśćną y  zm y
śloną obmowę, od oczu y  Sądu fwoiego odrzucić powinien.

C o  za  pobudki przyiąć obmowę^ chyba powiedzieć, ze  Vice-Marfzalek 
proceduie o fukceifyą Dóbr, lub exekwuie opiekę, lub iakimkolwiek 
powodem w tey fprawie fzuka wlafności ?

L e c z  kiedy fukceíTya Galińikich, nie Vice-lVlarfzałka, więc obmowa ża-» 
dnym inftynktem nie znayduie dla fiebie fzacunku, gdy tey  natury 
wprawdzie nie ma, iaką iey narzuca Podkomorzyna.

W ięc  Konil: 1726. Roku do infzych przypadiiow wyroki fwoie pifząca, ieft 
przeciw obmowy y n ie z ry w a  fprawy.

T y m  bardziey Konft: 1670. Deputatów Koronnych okryślaiąca y  daleka 
ieft od przypadków teraźnieyfzych y  nawet przeto nie przekonyw a 
do punktu obmowy, że prawo Korenne nie prowincyonalne.

A  coequatio iurium exekucyi Koronnego prawa nie łączy, y  nie przyimu- 
ie do wfzyftkich. przypadków, &c in univerfum, tylko przykładem 
praw Koronnych paenas banitiorum, y  porządek kondemnowania p o - , 
zwala?

W ięc  iakie prawo y  iaki fpofob na fzczeguiność w tym  coequatio juriuna 
nie ma fię rozumieć na powfzechność, &c in genere.

W ięc  Galińfcy przê is fwego Opiekuna czyniący, do żadnego Deputata 
charakter nie przymawiaią, wiedzą flowa;

Siowa przyfi^gi Deputackiey: nie folgiúqc wyjokm y podłym Stanom na dojlayno' 
ściach y Urzędach Jiedzqcym, na bugategoy ani na ubogiego, na przyiaciela  ̂
krewnego, zachowałe^o, na kolega ani na dobroUzieyJiwo zadney ofoby,
na nieprzyiaciela, na tutecznegoy ani na gołda nie patrząc  ̂ nie z  przyiaźni, 
nie z'waśni, nie z  boiazni, ani za pofuiy, y dary fam przez fi^, ani przez ¿a- 
dna ofob§, ich nie biorąc, ani fię fpodziewaiqc.

T a k  święta y  tak okropną przyHęgi ofiara, kogoź tu iefzcze oboiętnyra 
czyni, aby fię lękał parcyalności, lub upadku.

Sędzia na Sądzie iłaie fię martwym y  nieczułym, bo zapomina na przy- 
iaciela, na krewnego, dobrodzieia, na przyiaźni, nazemilę, na nie
nawiść, y  wfzyftkiGrb zgoła w yrzeka fię oboiętności.

W fza k źe  każda ftrona z Deputatów ma albo znaiomego, albo niegdyś 
przyiaciela, krewnego, a wnętrzne inltynkta Sędziów od tegozaw fze  
fą dalekie.

Jeżeli winien l)eputat, że iego przyiaciel, że iego krewny lub iemu zna
n y ma fprawę przed nim, więc wfzyftkie fprawy ftaną na obmowie, 
bo w  kaźdey fprawie, choć iednego Deputata znaydzie przyiaciela, 
lub znaiomego, lub krewnego; lecz to wfzyilko znofi przyfięga, akie- 
dy przyfięga ufności nie czyni, więc imie y  zażycie iey byłoby na
daremne.

Znowu Jłowa przyjt§gi nie radziłem nikomu wfprawach na te Sądy po obraniu mo
im na nię y radzié nie b̂ d§ pókim iejł Sędzią nie boiąc Ji  ̂ kazni, pomjły y 
pogróżek.

Żaden człowiek y  żaden Sędzia nie ieft wolnym od z łe y  u iednego od do- 
brey u drugiego, od oboiętney u innego opinii. Nieiedenby potym  
Deputatów y  całego Trybunału należącym być do fprawy mienić 
chciał, gdyby tylko  zerwać fprawę, iednemu parcyalność, drugiemu 
przyiażń, trzeciemu pokrewieńftwo, y  tam daley, wymawiaiąc, więc 
T rybun ały  y  Deputaci włafney flawy nie pilwrrąc zoftaną napotym 
bez powagi y  zalety.

W ięc  obmowa na famey ty lko  flówney powieści zafadę fwoią maiąca, 
więdnfeie bez ikj^tku. Y  przeto, aby prázne echo w ym yśfoney ob
m ow y nie przefzkadzało fprawie małoletnWh, profzą Galińfcy uchy
lenia obmowy y  za  wycięczenie czafu excefl'u na podaiącey ftronie 
obmowę wikazania.

(Ti,» ,■ ...rffr » . i f f . rfr r . . r , / ? ,
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